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Koniec działalności Wydawnictwa Lubelskiego
W okresie  największej  prosperity  [Wydawnictwo Lubelskie]  miało  też  lokale  na
Starym Mieście. Była redakcja naukowa i literacka na Starym Mieście, i zastępca
dyrektora. Natomiast pozostali byli na Okopowej. Później już zaczęło się źle dziać w
wydawnictwie, zaczęliśmy się kurczyć, bo w czasach, kiedy upadła ta sprzedaż, po
zmianach, trzeba było przejść na inną dystrybucje książek.  Wtedy posprzedawaliśmy
to, co było nadrukowane. Ponieważ te wszystkie książki u nas były, mieliśmy nawet w
piwnicach, tam, w tym NIK-u magazyn i tam specjalnie przyjęto magazyniera, który
już te książki nam wydawał, kiedy sprzedawaliśmy. Ja miałam, w swoim okresie
pracy zawodowej w wydawnictwie, także etap handlu książkami. Ponieważ kiedy
wszedł  komornik  mieliśmy  zablokowane  konto.  Żeby  zarobić  parę  złotych,  to
musieliśmy sprzedawać książki i pieniądze przynosić, fizycznie, do wydawnictwa,
żeby  nie  zabrał  ich  komornik.   Każdy  robił  co  mógł,  żeby  sprzedać.  Myśmy  z
koleżanką jeździły do szkół tu, w okolicach Lublina i tam sprzedawałyśmy książki, bo
tam były książki  właśnie dla dzieci  i  młodzieży w tym naszym magazynie,  który
pozostał i przywoziłyśmy żywą gotówkę. Tutaj, w lubelskich szkołach, przedszkolach
także  sprzedawałyśmy  książki.  Jeszcze  wtedy  był  kierowca,  bo  potem  nam
samochód zabrali i już nie było takich możliwości. Dość długo trwał ten etap jakby
upadku  wydawnictwa.  Gdzieś  tam  był  jeszcze  taki  etap  próby  ratowania
wydawnictwa, że było Wydawnictwo Lubelskie nowe, ale to się nie powiodło.
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